
Sprawowanie stenograficzne
z rozpraw

ga li cyj«!klego Sejmu krajowego.

5. posiedzenie 1. sesyi 3. peryodu Sejmu galicyjskiego
z dnia 2o. sierpnia 1870.

T r e ś ć .  Protokół z ostatniego posiedzenia przyjęty. — Interpelaeya posła Sltwarczyńskiego i odpowiedź na nią pana 
Komisarza rządowego. — Składają przyrzeczenie poselskie: pp. H aller, W ereszczyński, G rocholski, T rze - 
cieski, Stanisław Tarnowski, Ks. Król, F irlej. —  Pierwszy  czytanie wniosku W ydziału krajow ego o organi­
z a c ji  służby lekarskiej w  szpitalach. —  Pierwsze czytanie, wniosku posła W olskiego o oddaniu nadzoru 
w  lwowskim szpitalu Siostrom Miłosierdzia. — Pierw sze czytanie sprawozdania W ydziału  krajowego o zam­
knięciu rachunków na rok 1869. —  W ybór zastępców W ydziału krajowego. —  W ybór komisyi szpitalnej. —  
■Wniosek ks. Ozarkiewicza o drodze śniatyńskiej. — Interpelaeya ks. Halki do pana Komisarza rządow ego. —  
Porządek dzienny następnego posiedzenia.

Początek posiedzenia o godzinie t/\  na 12. 
w  południe.

Obecnych p o s łó w : początkow o 126, później 129.

P r z e w o d n i c z ą c y :  Marszałek krajowy
JO. Książe L e o n  S a p i e h a .

Z e  s t r o n y  R z ą d u :  C. k. Radca Namie­
stnictwa p. P a u l i ,  jako Komisarz rządowy.

S e k r e t a r z e :  Pp. Dr. P łeiffer, Dr. W 'ere- 
szczyń sk i, Bartoszewsk" i ks. Mandyczewski.

*

M a r s z a ł e k .  Jest ju ż  dostateczna liczba pp. 
posłów  obecn ych , w ięc posiedzenie otwarte. Pan 
Sekretarz odczyta protokół z ostatniego posie­
dzenia.

Sekretarz poseł B a r t o s z e w s k i  (czyta  
protokół z posiedzenia sejm ow ego z dnia 24. sier­
pnia 1870 .).

Poseł K a m i ń s k i  (przeryw a). M ożeby pana 
Sekretarza uwolnić od czytania szczegó łów  ustaw 
pojedyn czych?

M a r s z a ł e k .  Jest w n iosek , aby nie czytać 
tych szczegółów .

G ł o s y :  Muszą być czytane.

Poseł K a m i ń s k i .  Jeżeli będzie uchwalone, 
żeby nie czytać, to nie potrzebują być czytane.

M a r s z a ł e k .  Jeżeli są g ło s y , aby protokół 
czytać ze szczegółam i ustawy, to będzie odczy ­
tany w całości.

Sekretarz poseł B a r t o s z e w s k i  (czy ta  pro­
tok ół dalej).

M a r s z a ł e k .  Nie żąda nikt głosu  co  do 
p rotok ołu ? Gdy nikt głosu nie żąda, w ięc protokół 
przyjęty.

Sekretarz poseł B a r t o s z e w s k i  (c z y ta ) :

„S p is  petycyi wniesionych do Sejmu po dzień 
25. sierpnia 1870.:

31. W ydzia ł pow iatow y w Starem mieście, przez
posła G rossa, o zmianę ustawy o R eprezen­
ta c ji  powiatowej.
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32. Zw ierzchność gminy miasta Jarosławia, przez 
posła hr. Badeniego, o statut dla miasta tegoż.

3 3 . T aż Zw ierzchność, przez posła hr. Badeniego, 
0 wyjednanie ostatecznego załatwienia w zglę­
dem wypłaty wynagrodzenia za zniesione 
czynsze emfiteutyczne.

34. T aż Zw .erzchność, przez posła hr. Badeniego, 
o poparcie sprawy w  Namiestnictwie w zglę­
dem oddania szpitalu ubogich  pod zarząd 
gminy.

35. W ydzia ł powiatowy w Stanisław ow ie, przez 
posła Skw’arczyu sk iego , o jednorazow ą sub- 
w cncyę 2 .000  z łr . dla tamtejszej szkoły  ro l- 
u iczej ludowej.

36. Gmina Humniska, w swojem tudzież innych 
gmin imieniu, przez posła P ohoreckiego, o 
zniesienie zaprow adzonych dwóch rogatek 
w  mieście B rzozow ie .

37. Kom itet ku wydawnictwu dzie ła : „E n cyk lo- 
pedya do krajoznawstwa w  G alicyi“ , przez 
posła Grossa, o wsparcie 2.000 złr. dla tego 
wydawnictwa.

38. Osada ruska gminy R ychcice , powiat d roh o- 
bycki, przez posła Iw aniszowa, o oddzielenie 
osady ruskiej od osady polskiej gminy R y - 
chcic.

39. S tróże przy kancelaryi W ydziału  krajow ego, 
przez posła Pfeiffera, o podwyższenie ich  te­
raźniejszej płacy.

P oseł S k w a r c z y ń s k i .  Proszę o głos. 

M a r s z a ł e k .  Poseł Skw'arczyiiski ma głos.

P oseł S k w a r c z y u s k i .  Stawiam wniosek, 
ażeby petycyę W ydziału pow iatow ego stanisławow- 

’ skiego o jednorazow ą subwencyę dla szkoły  ro l- 
- n iczcj ludow ej, założonej w  Stanisławowie, p rze ­

kazać komisyi budżetow ej.

M a r s z a ł e k .  Jest wniosek, ażeby petycyę 
miasta Stanisławowa odesłać do komisyi budżeto­
w ej. Gdy nikt nie ma nic do nadmienienia, w ięc 
kto się z  tym wnioskiem zgadza, zechce rękę pod­
nieść. (W s z y s cy ). W niosek je s t przyjęty.

Jest interpelacya do pana Komisarza rządo­
w ego.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta ):

„Interpelacya do W ielm ożnego Pana Komisa­
rza rządow ego.

Z w a ży w szy , że W ydział krajow y w ygotow ał 
rozmaite wnioski do ustaw, i wiele innych ważnych 
spraw w niniejszej sesyi sejm owej poruszonemi 
być m og łyby , które jedynie z powodu przypu­
szczalnej krótkości takowej wnoszonem i nie są ;

zw ażyw szy, że  w razie sprawdzenia się w ie­
ści o odroczeniu  tylko tej sesyi sejm owej, ze 
wszechmiar odpowiedniem byłoby przystąpić ju ż  
teraz do formalnego traktowania spraw w yżej w y­
mienionych ;

zapytujemy się W go. pana Kom isarza rządo­
w ego :

„ „C z y li obecna sesya sejmowa przed rozpo­
częciem  posiedzeń Rady państwa zam kniętą, czyli 
tylko odroczoną zostanie ? “ “

Skwarczyński. 
Bartoszewski. —  Pfeiffer. —  Szczepański. —  Emil 
T orosiew icz . —  W ereszczyński. —  Pohorecki. —  
W esołow ski. —  Szeinelowski. —-  J óze f Baum. —  
W olski. —  Szujski. —  Kamiński. —  Kaszew ko. — 
Kowalski. —  Fraenkel.“

(P o  przeczytaniu).

Pan K o m i s a r z  r z ą d o w y .  Proszę o g łos .

M a r s z a ł e k .  Pan Komisarz rządow y ma głos.

Pan K o m i s a r z  r z ą d o w y .  Jestem upowa­
żniony ośw iadczyć W ysokiemu Zgrom adzen iu , że 
teraźniejsza sesya W ysok iego Sejmu nie będzie 
zamkniętą, tylko odroczoną zostanie. (B raw a).

M a r s z a ł e k .  Zanim przystąpimy do porządku 
dziennego, będę prosił pp. p os łów , których w y ­
bory  zatw ierdzono, a którzy jeszcze  przyrzeczenia 
nie złożyli, ażeby zechcieli takowe z łoży ć . (S ch o ­
dzi przed trybunę).

Sekretarz poseł B a r t o s z e w s k i  (czy ta  rotę 
przyrzeczenia ).

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta  spis p o ­
słów , którzy przystępują i podają Księciu Mar­
szałkow i rękę w porządku jak  następu je): poseł 
Haller, poseł W ereszczyński, poseł G rocholski, p o ­
seł Polański, (G ło s y : niema). P oseł C zerkaw ski,
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(G ło s y : nenia). P oseł T rzeciesk i, poseł Stanisław 
Tarnow ski, poseł Zyblikiew icz, (G ło s y : niema). Po­
seł K rzeczunow icz (G ło s y : niema).

Poseł G r o c h o l s k i .  Zaraz przyjdzie.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta  da le j): 
ksiądz K ró l , poseł Firlej.

M a r s z a ł e k .  (P o  odebraniu przyrzeczenia 
wstępuje na trybunę).

Przystąpimy do porządku dziennego. Jest 
pierw sze czytanie wniosku W ydziału krajow ego o 
reorganizacyi służby lekarskiej w  szpitalach we 
Lw ow ie i w Krakow ie. P oseł Haller jest spra­
w ozdaw ca.

A
Spraw ozdaw ca poseł H a l l e r  ( z  trybuny czy ­

t a ) :

„W y sok i Sejm ie!

Nad wnioskami naszemi w zględem :
i

1. reform y służby lekarskiej przy lwowskim szpi­
talu pow szechnym ;

2. ustanowitaia posady magazyniera i podw yż­
szenia p łacy  dla dwóch pisarzy kancelaryjnych 
przy zarządzie lw ow skiego szpitalu pow szech­
nego , i względem

3. podwyższenia płac urzędników adriiinistracyj- 
nych przy zarządach szpitali Sw . Łazarza i 
Św. Ducha w  K rakow ie“ .

G ł o s y :  G łośn ie j! g ło śn ie j!

G ł o s y :  Prosim y sprawozdaw cę uwolnić od 
czytania.

M a r s z a ł e k .  Jest wniosek o uwolnienie spra­
w ozdaw cy od czytania. Kto się z  tym wnioskiem 
zgadza , zechce rękę podnieść. (W ię k s zo ś ć ). Poseł 
sprawozdawca jest uwolniony od czytania, tylko 
proszę o wniosek.

P oseł K o w a l s k i .  Proszu o hołos.

M a r s z a ł e k .  Poseł K ow alski ma głos.

P oseł K o w a l s k i .  Ja wnoszu ażeby to je  
sprawozdanie odosłaty do komisyi budżetow oj.

Sprawozdawca poseł H a l l e r .  Ponieważ to 
jest sprawa w ażna, bo mamy załatwić sprawę nie 
na jeden  dzień, tylko na dłuższy przeciąg czasu, i 
nadto jest dość skom plikowaną, bo tu chodzi tak 
• sprawy lekarsk ie, jakoteż o sprawy budżetowe

i o adm inistracyjne, dla tego pozw olę so­
bie postawić w niosek , ażeby sprawa ta odesłaną 
była do osobnej komisyi złożonej z óciu  członków , 
którzyby mogli i inne sprawy szpitalne, jeże li bę­
dą w niesione, za łatw ić, a mianowicie możnaby 
tam odesłać i wniosek naglący posła W olsk iego, 
jeże li się W ysoka Izba do tego przychyli.

M a r s z a ł e k .  Są dwa w nioski, jeden  aby 
odesłać do komisyi budżetow ej , a drugi, odesłać do 
osobnej komisyi któraby tę sprawę przejrzała. Ta sa­
ma komisya m ogłaby zarazem przerobić wniosek 
posła W olsk iego , który się także do spraw szp i­
talnych odnosi.

P oseł D ą b r o w s k i .  Proszę o głos.

M a r s z a ł e k .  P oseł Dąbrowski ma g łos .

P oseł D ą b r o w s k i .  Ja popieram jak naj­
mocniej wniosek W ydziału  krajow ego a w łaściw ie 
posła H allera, który się zupełnie zgadza z  wnio­
skiem posła W olsk ieg o , ponieważ to są bardzo 
ważne sprawy, a mianowicie rzecz  ta je s t  dla tego 
bardzo w ażną, że urządzenie całej służby szpital­
nej, rów nież jak  i urządzenie wewnętrzne samego 
szpitalu, komisya z  rzeczoznaw ców  złożona  d o ­
kładnie zbadać m usi, albowiem n ierzeczoznaw cy 
nie mogą w  takich sprawach orzekać; komisya bu­
dżetowa nie łączy  tedy w sobie tych warunków. 
Dla tego jak  najmocniej popieram wniosek posła 
H allera, który się zbliża do wniosku posła W o l­
skiego.

M a r s z a ł e k .  Poddaję w iec te dwa wnioski 
pod głosow an ie, to je s t  wniosek posła Kow alskie­
go  i Hallera. Kto jest za wnioskiem posła K ow al­
sk ie g o , ażeby w niosek był odesłany do komisyi 
budżetow ej, zechce wstać. (K ilku posłów  wstaje 
z p raw ej). Jest m niejszość.

A teraz kto jest zatem , ażeby wybrać od ­
dzielną komisye z 5ciu członków  z łożon ą , zechce 
wstać. (W ięk szość  pow staje). Jest w ięk szość , je s t  
przyjęty, a zatem w ybierze się komisya z 5ciu 
członków .

Z  porządku dziennego następuje pierw sze 
czytanie wniosku posła W olsk iego  w  przedm iocie 
oddania dozoru szpitalu Siostrom  Miłosierdzia. P o­
se ł W olsk i ma g łos .

P oseł W o l s k i .  Ja zabierając g łos celem 
pierw szego uzasadnienia mego w niosku, mam tem 
łatw iejsze zadan ie, że  ju ż  poprzedni m ów cy za -

12*



—  74 —

bicrający g łos  objaw ili chęć przekazania tej spra­
wy osobnej komisyi wybrać się mającej.

W spom nę tylko «łla uzasadnienia mego w n io ­
sku a raczej dla wykazania je g o  n ag łości, którą 
pow tórnie w  tern stadyum rzeczy  podnieść zamie­
rzam , że kontrakt przez W ydzia ł krajow y zawar­
ty ma obciążyć budżet szpitalny rocznym  stałym 
wydatkiem  10.000 z łr ., który w następujących latach 
do s umy  12.000 złr. roczuie wzrośnie.

W spom nę dalej, że z powodu pierw szego 
wprow adzenia zmiany na podstawie tego konlraktu 
przeprow adzić się m ającej, przypadają w pierw ­
szym roku nadzwyczajne w ydatki, sięgające do 
20.000 guldenów, tak że łączny wydatek w  ciągu 
pierw szego roku p łacić się mający wyniesie w przy­
bliżeniu ok o ło  30.000 guldenów.

W  szczegó ły  na teraz sic nie w daję, jedna­
kow oż w swoim czasie , gdy będziemy m ieli przed 
sobą kom isyjne sprawozdanie w tej spraw ie, będę 
w położen iu ' sam przedstawić cyfry  i udowodnić, 

' że  nie podałem ich zbyt w ysoko. Jeżeli zatem fun­
dusz krajow y w  tym roku o 30.000 ma być ob ­
ciążony, natomiast zaś oszczęd n ość , której się 
W yd zia ł krajow y spodziew a , a której ja  się spo­
dziew ać nie m og ę , zaledw ie 3 tysięcy i pareset 
guldenów w y n os i, a zatem w żadnym nie zostaje 
stosunku z ogromnem obarczeniem funduszów kra­
jo w y c h ; toć  rzecz  ta zdaje mi się ju ż  z tego po­

r o d u  nadzwyczaj nagłą i powinna gruntownie być 
rozpoznaną. Jeżeli dalej zarzad szpitala ma 
być faktycznie oddany Siostrom M iłosierdzia, j e ­
żeli szpital ma się przem ienić w klasztor Sióstr 
M iłosierdzia „Ś w . W incentego a Paulo, “  jeże li 
zmiana ta ma w ejść w życie  ju ż od 1. grudnia 
roku b ie żą ce g o , to jestto fakt tak doniosły, że 
koniecznie ju ż  na obeeuem posiedzeniu Sejmu p o ­
winna sprawa ta przyjść pod rozpoznanie. Pow in­
no to nastąpić tern bard zie j; ileże koinisya lekar­
ska przez W ydzia ł krajow y zw ołana, ośw iadczyła 
się za tein, że obsługa i nadzór chorych mogą 
-być oddane Siostrom  M iłosierdzia , ale jedynie pod 
tym warunkiem, ażeby im nie by ł oddany zarzad 
szpitalu. Tym czasem  z dniem 1. grudnia w łaściw y 
zarząd szpitala przeszedłby na S iostry M iłosierdzia, 
z  D yrekcyi i zarządu dotychczasow ego pozostałoby 
tylko nazw isko, zarząd stałby się iluzorycznym , 
ograniczonym  tylko na sprawowaniu kontroli, i do 
przyjmowania i następnego wydalania chorych.

Zwracam  nakoniec uwagę W ysok iego Sejmu 
co do kwestyi nagłości na t o , że z dniem 1. gru ­
dnia b. r. przez pom ieszczenie 26 Sióstr M iłosier­
dzia w szpitalu , tudzież przez pom ieszczenie 6 
Sióstr postulanek, mnóstwo chorych  będzie musiało 
ze szpitalu ustąpić i w osobnej filii znaleść umie­
szczen ie , przeto w interesie funduszu krajow ego, 
w  interesie ch orych , którzyby znacznie ucierp ieli, 
w interesie atrybucyi W ysok iego Sejm u, w którą 
W ydzia ł krajow y przez zawarcie tego kontraktu 
w k roczy ł, jestem  przekonany, że należałoby tę 
sprawę jeszcze  przed odroczeniem  Sejmu załatwić, 
i dlatego w n oszę , ażeby mój wniosek był odesła­
ny do wybrać się mającej kom isyi szpitalnej z tern 
poleceniem , ażeby komisya ta jeszcze  przed o d ro ­
czeniem Sejm u, a to najdalej do dnia 29. bieżą­
cego miesiąca, sprawozdanie sw oje w tym przed­
m iocie bez drukowania W ysokiem u Sejm ow i przed­
łożyła.

P oseł H a l l e r .  Proszę o g ł«s .o jn

M a r s z a ł e k .  Dyskusya nie m-i miejsca, tylko 
co do formalnego traktowania tego przedmiotu można 
g łos  zabierać.

, q

Poseł H a l l e r .  W łaśnie co do formalnego 
traktowania chcę przem ów ić. Ja popieram posta­
wiony wniosek posła W olskiego, ażeby rzecz  była 
w  tej s e s ji jes"zcze załatwioną, i ażeby komisya 
polecenie odebrała celem przedłożenia W ysokiem u 
Sejm owi jak  najprędzej sprawozdania w tej spra­
wie. W tedy dopiero pokaże s ię , że  t o ,  co poseł 
W olski na poparcie sw ojego wniosku nam przyta­
cz a , nie zupełnie nam rzeczyw isty stan rzeczy  
przedstawia, a w szczególn ości co do cy fe r , to 
takowe są zupełnie mylne. T o  się wyjaśni dopiero 
przy sprawozdaniu. Spodziewam  s i ę , że komisya 
się sama o tern przekona. Teraz popieram wnio­
sek, ażeby sprawozdanie komisyi jak  najprędzej 
m ogło przyjść na stół W ysokiej Izby, dlatego, aże­
by się raz pokazało , jak rzeczy  stoją. Zaś w 
szczegó ły , bo te tu dzisiaj są przedw czesne, nie 
wdaje się je szcze  teraz. Popieram tedy wniosek 
posła W olskiego.

M a r s z a ł e k .  W niosek posła W olsk iego 
dzieli się na dwie części. Najpierw, ażeby wnio­
sek odesłać do osobnej komisyi wybrać się mają­
cej ( G ł o s y :  do kom isyi szpitalnej). Kto się z  tem 
zga d za , zechce rękę podnieść. (P raw ie w szyscy
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posłow ie podnoszą ręk ę ). Jest w ięk szość , a zatem 
wniosek przyjęty.

Kto jest za tein, ażeby je szcze  przed odro­
czeniem Sejmu sprawę te za łatw iono, raczy rękę 
podnieść. (Znaczna w ięk szość). Jest w iększość. 
W niosek posła W olsk iego jest przyjęty i zostanie 
do osobnej komisyi w ybrać się mającej odesłany.

Poseł Ludwik W o l s k i .  Ja je sz cze  postawi­
łem trzeci w niosek, ażeby wniosek mój bez dru­
kowania do kontisyi szpitalnej odesłan o , które to 
pominięcie drukowania wedle paragrafu 46. regu­
laminu za osobne skrócenie uważane być w inno, i 
nad tern jeszcze  osobno g losow ać należy.

G ł o s y :  T a k ! ta k !

M a r s z a ł e k .  Kto jest za tern, ażeby z po­
minięciem drukowania wniosek odesłać do kom i- 
syi w ybrać się m ającej, zechce rękę podnieść. 
(W ięk szość ). Jest w iększość. W niosek posła W ol­
skiego jest przy jęty .

Teraz następuje z porządku dziennego p ier­
wsze czytanie sprawozdania W ydziału  krajow ego 
ze zamknięcia rachunków na rok 1869. (obacz  
a leg a tY I.) Sprawozdawca poseł Kraiuski ma głos.

Poseł G r o s s .  Proszę o g łos.

M a r s z a l e k .  Poseł G r o s s  ma głos.

Poseł G r o s s .  Ja w n oszę , ażeby ten przed­
miot odesłać do komisyi budżetowej bez czytania.

M a r s z a ł e k .  Jest wniosek, ażeby ten przed­
miot bez czytania odesłać do komisyi budżetowej. 
Nikt głosu nie żąda?  (N ik t). Kto je s t  za przyję­
ciem tego wniosku, raczy  rękę podnieść. (W ię k ­
szo ść ). Jest przyjęty. W ięc będzie odesłany do 
komisyi budżetowej. (

(P o  ch w ili). Z  pow odu , że sprawozdawca 
poseł Czajkow ski jako wyborca pojechał do Ż ó ł­
kwi, w ięc następujący przedmiot porządku dzien­
nego, to je s t : drugie czytanie statutu miasta L w o­
wa, od łożę na następne posiedzenie. Dalej nastę­
puje w ybór zastępców do W ydziału krajow ego. 
W ybory  te muszą się odbyć w  tym samym porząd­
ku jak  w ybór samych członków  W ydziału. Co do 
wyboru trzech  zastępców  z  łona całego Sejmu, 
nie będzie można ich razem w ybierać, ponieważ 
jest przepisano regulaminem, ażeby ich osobno 
wybierano. Następuje w ięc wybór jednego zastęp­

cy  W ydziału  krajow ego z  kuryi w iększych w łas­
ności. C zy panowie się ju ż  naradzili i macie 
kartki ?

( G ł o s y ) :  Nie jeszcze .

W ięc przerw ę posiedzenie na 10 minut, aże­
by posłow ie w iększych posiadłości m ogli się p o ­
rozum ieć.

( G ł o s y ) :  Na 20 minut.

W ięc na 20 minut przerywam posiedzenie, 
ażeby wszystkie kurye m ogły się porozum ieć, a 
potem , ażeby w ybory m ogły iść jedne za d ru - 
giemi.

(P o  chw ili).

Proszę panów Posłów  z w iększych własno­
ś c i, ażehy się zechcieli ze jść  do głosow ania. Do 
skrutynium zapraszani następujących panów posłów : 
Bauma, C zartorysk iego, ks. K rasick iego, S iw ca , 
ks. L ew ickiego i Skw arczyńskiego. Niech pan 
Sekretarz będzie łaskaw7 od czy ta ć  imienny spis po­
słów  w iększych  własności.

Sekretarz poseł B a r t o s z e w s k i  (c z y ta  
imienny spis posłów  z  w iększych posiadłości , 
którzy składają sw e kartki do urny).

M a r s z a ł e k .  Posiedzenie zawieszam, aż do 
końca skrutynium (posiedzenie zaw ieszono o g o ­
dzinie 12tej minut 2 .) .

(P o  skończeniu skrutynium wstępuje na try ­
bunę). '

P oseł B a u m  ( z  trybuny ogłasza rezultat 
głosow ania). G łosujących by ło  31 . Absolutna w ię­
kszość 16.

Poseł Podlcwski otrzym ał g łosów  30.

M a r s z a ł e k .  A w ięc poseł Podlcw ski został 
jednogłośnie wybrany zastępcą członka W ydziału 
kraj o w ego z  w iększych posiadłości.

Następuje w ybór jednego zastępcy członka 
W ydziału krajow ego z kuryi m iejskiej. Na skru­
tatorów  zaproszę następujących panów : Firleja,
Saw czyńsk iego, ks. Halkę, P od lew sk iego , Fran­
ciszka T orosiew icza  i Janowskiego.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czyta  imienny 
spis posłów  z kuryi m iejskiej, k tórzy składają 
swe kartki do urny).



M a r s z a l e k  (przeryw a). Proszę się zatrzy­
mać chw ilkę, bo prosiłem panów w komisyi adre­
sow ej obecnie obradujących , ażeby także sw oje 
g łosy  oddali. (P an ow ie : Sm olka, Z iem ia łkow ski, 
Czerkaw ski i inni w chodzą do sali i oddają sw oje 
g łosy , poczem  Książe Marszałek zawiesza posie­
dzenie aż do końca skrutynium o godzinie 12tej 
minucie 1 2 .) .

(P o  ukończeniu skrutynium).

M a r s z a ł e k  (w stępuje na trybunę).

P oseł S  a w  c z y  ń s k i ( z  trybuny ogłasza 
rezultat głosow ania). G łosujących by ło  21. A bso­
lutna w iększość 11.

Poseł Sm arzewski otrzym ał g łosów  19.

M a r s z a ł e k .  W ięc  poseł Sm arzewski został 
wybrany zastępcą członka W ydziału  krajow ego 
z  kuryi m iejskiej. Następuje teraz w ybór jednego 
zastępcy  członka W ydziału  krajow ego z kuryi 
m niejszych posiadłości. Na skrutatorów zapraszam 
pan ów : Michała K ozan ow icza , Mikołaja W olań -
sk ie g o , B aw orow skiego , S zeptyck iego , W iśn iow ­
skiego i Bądeniego.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta  imienny 
spis posłów  z kuryi mniejszych posiadłości, k tórzy 
swe g łosy  składają do urny).

(P o  głosow aniu).

M a r s z a ł e k .  Zawieszam  posiedzen ie, aż do 
skończenia skrutynium, a potem przystąpim y do 
w yboru  zastępców  W ydziału  krajow ego z  ca łego 
Sejmu.

(P o  lO cio  minutowej p rzerw ie ).

P oseł W o l a ń s k i  ( z  trybuny ogłasza wynik 
g łosow ania). G łosujących było 67. Absolutna w ię­
kszość 34. P oseł K o w a l s k i  otrzym ał g łosów  47.

M a r s z a ł e k .  A  w ięc poseł Kowalski je s t  w y­
brany zastępcą członka W ydziału  krajowrego z ku­
ry i mniejszych posiadłości.

Następuje w ybór trzech  zastępców  członków  
W ydziału  krajow ego z  łona całego Sejmu.

Tu musimy głosow ać pojedyńczo podług sta­
tutu. W ięc  będziem y w ybierać p ierw szego za­
stęp cę , członka W ydziału  krajow ego posła Kraiń- 
sk iego.

Na skrutatorów zapraszam panów : T oros je - 
w icza  E m ila, S zem elow sk iego , hr. Ł osia  W ło d z i-

m ierzą, L isieuieckiego, S iw ca, T yszkow skiego, ks. 
O zarkew icza , Szczepańskiego i Sm arzewskiego.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta  imienny 
spis wszystkich posłów , którzy oddaja swe g łosy  
do urny).

(P o  g łosow auiu).

M a r s z a ł e k .  Zawieszam  posiedzenie aż do 
skończenia skrutynium, poczem  przysta limy do 
dalszego wyboru.

(P o  ukończonem skrutynium).

M a r s z a ł e k  (w stępuje na trybunę).

P oseł T o r o s i e w i c z  E m i l  ( z  trybuny 
ogłasza rezultat głosow ania). G losu jących  było 
102. Absolutna w iększość 52.

P ose ł Skw arczyński otrzym ał g łosów  86.

M a r s z a ł e k .  A  w ięc poseł .Skwarczyński 
je s t  wybrany zastępcą pierw szego członka W y ­
działu krajow ego.

Przystępujem y teraz do wyboru drugiego za­
stępcy członka W ydziału  krajow ego posła Ł a w ro - 
wskiego. Na skrutatorów zapraszam tychże sa­
mych panów.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czyta  'im ienny 
spis wszystkich posłówT, którzy składają sw oje 
kartki do urny).

(P o  głosow aniu ).

M a r s z a ł e k .  Zawieszam posiedzenie aż do 
ukończenia skrutynium.

(P o  ukończeniu skrutynium).

M a r s z a ł e k  (w stępuje na trybunę).

P oseł T o r o s i e w i c z  E m i l  (og łasza  re­
zultat głosow ania). G łosujących było 108. A bso­
lutna w iększość 55.

P oseł P feiffer otrzym ał g łosów  89.-

M a r s z a ł e k .  Zatem poseł P feiffer je s t  w y ­
brany zastępcą drugiego członka W ydziału  krajo­
w ego posła Ław row skiego. Teraz przystępujemy do 
wyboru trzeciego zastępcy członka W ydziału  kra­
jow ego  pana Hallera. Na skrutatorów proszę tych  
samych panów.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta  imienny 
spis w szystkich  posłów , którzy oddają sw oje g łosy  
do urny).

M a r s z a ł e k .  Zawieszam  posiedzenie aż do 
ukończenia skrutynium.

76 —
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(P o  ukończeniu skrutynium). ,

M a r s z a ł e k  (w stępuje na trybunę).

Spraw ozdaw ca poseł T o r o s i e w i c z  (czy ta  
z  trybuny). Rezultat skrutynium wyboru jednego 
zastępcy członka W ydziału. Głosujących było 101. 
Absolutna w iększość wynosi 5 1 , z  tych otrzym ał 
pan W esołow ski g łosów  74, zatem jest wybranym 
zastępcą członka W ydziału krajow ego.

M a r s z a ł e k .  W iec poseł W esołow ski jest 
wybrany trzecim  zastępcą członka W ydziału  
krajow ego. T eraz panow ie, przystąpimy do w y­
boru komisyi szpitalnej, której w ybór dziś był 
postawiony na porządku dziennym. C zy panowie 
macie kartki g o tow e?  ( G ł o s y :  Mamy! m am y!), 
Do skrutynium zapraszam panów : D ąbrow skiego, 
Fraenkla, H oszarda, Jasińskiego, K a llira , K ow al­
skiego, W olańskiego Erazma, Zaklińskiego i W eigla.

Sekretarz poseł P f e i f f e r ,  (czy ta  imienny 
spis posłów , którzy oddają swe g łosy  do urny. 
Podczas głosowania w chodzi do sali sejm owej S zef 
Namiestnictwa pan Possinger).

M a r s z a ł e k .  Posiedzenie zawieszam az do 
końca skrutynium. Prosiłbym  panów członków  ko­
misyi petycy jnej, aby się zechcieli przez ten czas 
przerw y ukonstytuow ać, a potem rozpocząć swe 
czynności.

Sprawozdawca poseł E r a z m  W o l a ń s k i  
(z  trybuny po odbytem skrutynium). Rezultat 
głosow ania do komisyi szpitalnej. ( G ł o s y :  G ło­
śn ie j! g ło śn ie j!) . G łosujących było 107. Absolutna 
w iększość 54; z tych otrzymali panowie Piotrow ski 
g łosów  96, K ulczycki 69, W olsk i 65 , Hoszard 62. 
Ci mają absolutną w iększość. Po tych otrzymali 
panowie R ydzow ski g łosów  4 7 , Spławiuski 4 7 , 
Paszkowski 44.

M a r s z a ł e k .  A w i ę c  W ysok ie  Zgrom adzenie 
zech ce  przystąpić do wyboru jeszcze  jednego 
członka. (P o  chw ili). Podaje się do wiadomości 
W ysokiej Izby, że się komisya petycyjna ukonsty­
tuowała. '

Sekretarz poseł B a r t o s z e w s k i .  Komisya 
petycyjna ukonstytuowała się, i wybrała przew odni­
czącym  posła Jana C zajkow skiego, zastępcą posła 
Apolinarego H oppena, sekretarzem posła S z cz ę ­
snego Firleja.

M a r s z a ł e k .  Proszę panów głosow ać na 
jednego członka do komisyi szpitalnej.

Sprawozdawca poseł P f e i f f e r  (cz y ta  spis 
alfabetyczny posłów , którzy składają sw e g łosy  do 
urny).

Sprawozdawca poseł E r a z m  W o l a ń s k i  
(p o  przerw ie lO cio m inutow ej, z  trybuny c z y ta ):

Rezultat głosowania do komisyi szpitalnej na 
jednego członka. G łosujących było 107. Absolutna 
większość wynosi 54. Nikt nie otrzym ał absolutnej 
w iększości. (W e s o ło ś ć ). N ajwięcej g łosów  mają 
panowie Spławiński 42, R ydzow ski 35 , P aszkow ­
ski 32.

M a r s z a ł e k .  W ięe nastąpić musi ściś le jszy  
w ybór między panem R ydzow skim  a Spławińskim . 
Przedewszystkiem  zaś będzie czytany w niosek i 
interpelacya, które złożon o na stół W ysok ie j Izby. 
Pan sekretarz będzie łaskaw odczytać.

Sekretarz M a n d y c z c w s k i  (c z y ta ) :

„ W  n e s e n i j e.

Z w a ż y w sz y , że  doroha śniatyńsko -  h oro - 
deńska, kotoraja jako doroha krajew a jest w że 
uznana, bez złuczenia je ji  z żeliznyceju, a imenno 
z dw orcom  S n ia tyn -Z a łu cze  żełajem oho pożytku 
ne pryn ese ;

zw ażyw szy , ze  czerez czastyji w yły wy riky 
Prut wsiakaja komunykacyja z żeliznyceju  pid w zh la - 
dom handlu i promysła je s t  wspynena, a nakonec,

zw ażyw szy, że żyteli po  li woj stor oni riky Prut 
w słuczaju b ilszoji w ody z włastmy tak p raw y- 
telstwennymy jak  i autonomycznymy w Sniatyni 
sw oje sidałyszcze imijuczymy, soobszczatyś ne 
mohut, —  kotoryji to wsi momenta wred dla kraju 
prynosiat,

W ysokyj Sojm  izw ołyt uchw ałyty:

„U pow ażniaje sia W yd ił krajewyj w diii p ro - 
dołzenia dorohy horodeńsko -  śniatyńskoji aż do 
dwircia S n ia ty n -Z a łu cz e , pry  koliji żeliznij Iw i- 
w sk o -czern ow eck ij, spraw ozdanie je szcze  w  te - 
czeniju seji sesyji sojm ow oji W ysok ij Pałati do 
uchwały prcd łożyty .“

W  słuczaju a łe , jesłyby  sije wnesenije w  
W ysokij Pałati ne uderżałoś, tolidy stawlaju wne­
senije ewentualne:
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„U poważniajeś W yd ił krajew yj w diii p rodoł- 
żenia w yższe pomianutoi doroliy, postupyty wedla 
§ . 5 . ustawy doroh ow oi".

S zczo  do fonnalnoho traktowania w noszu , 
siju sprawu do komisyi budżetow oji widosłaty.

Iwan O zarkcw ycz.

Ili n a tyj H alka, M ycliaił K ozan ow ycz , T eodor 
B iłous, Josy f Jajus, A. Petruszew ycz, Ław row skyj, 
P e łe ch , K u lczycky j, Zakliuskyj, M andyczew skyj, 
D r. H. K ryżanow skyj, Fortuna, K rasick y j, L ise - 
n eck y j, K aczała, Iw aniszów , K ock o .“  «

( G ł o s y :  po przeczytaniu). Co to je s t ?  Nie 
rozum iem y!

M a r s z a ł e k .  Z  tym wnioskiem postąpi się 
podług regulam inu, będzie wydrukowany, a po w y­
drukowaniu nastąpi pierw sze czytanie.

Sekretarz poseł M a n d y c z e w s k i  (czy ta ) :

„In terpelacja  doH ospodyna prawytclstwennoho 
Komisarja.

Na moju interpelacyju, wnesenuju na 18- za - 
sidaniu 3. sesyji 2. perioda Sojmu hałycyjskoho 
wzhladom zaspokojenia pretensyj bdenekotorycli 
hromad za roboty nadobowiazkowyi pry dorohach 
krajew ych, izw o ły ł Hospodyn prawytelstwennyj K o- 
nisar na 24. zasidaniu nawedennoi sesyi i perioda 

hałycyjskoho Sojma odpow isty, szczo  „kra jew oje  
prawytelstw o rozporiadyt dotycznym powitowyin 
Starostwam jak najskorszoje traktowanie tych spraw, 
szczoby  broniady resztu pretensyj sw oich za nad­
obow iazkow yi roboty  w  jak  najkorotszim  czasi c ił -  
kom otobra ły ."

Pidpysanyi ośmilajut sia w tiin diii H ospo- 
dyna prawytelstwennoho Komisarja tepcr znowu p o - 
cztytelno inferpelowaty, jak  dałeko sprawa łyk w y- 
dacyi uże postupyła i jakych  mir dumajc prawy­
telstw o upotrebyty, szczoby  hromady w sw oich 
prawnych trebowaniacli zaspokojenyi b y ły , poneże 

- nam dobre izw istn o , szczo  je szcze  30. oktobria 
1865. hoda hromadam skałatskoho powita, im enno: 
K aczaniw ci 2 .296 z łr . 30 c., Czernytiw ci 856 z łr ’ 
83  c., O richow cew y 845 złr. 97 c ., Iwaniwci 918  z łr ’ 
11 Ys c *) Rożyskam  920  z łr . 5 7 V2 c., Tarnorudi 
192 z łr . 86V 2 c. za bereżańsko -  podw ołoczyskoju

dorobu nadwyszky pryznano, no do sych por je ­
szcze nyczoho ne w ypłaczeno, a za hrym ałow sko- 
skałatsko -  smykoweckuju dorohu daże i ob czysłe - 
nija pretensyj je szcze  ne poślidow ały.

Lwi w dnia 25 . awhusta 1870.

Ihnatyj Halka.
Josy f Krasickyj. —  Dr. H. Kryżanow skyj. —  M. 
Dem kow. —  Kerepin. —  Pełech. —  K ozanow ycz. 
Kow alskyj. —  Zakliuskyj. —  B iłous. —  K u lczyc­
kyj. —  A. Petruszew icz. —  Fortuna. —  Jajus. —  
Iw aniszów ."

K o m i s a r z  r z ą d o w y  (p o  p rzeczy ta n iu ). 
P roszę o g łos .

M a r s z a ł e k .  Pan Komisarz rządow y ma głos.

Pan K o m i s a r z  r z ą d o w y .  Na tuju inter­
pelacyju budn m a ł cześć widpowisty na jednym 
z  ślidujiiszczycli zasidanyj W ysokoho Sojma.

M a r s z a ł e k .  T eraz przystąpimy do w yboru  
ściślejszego jednego je szcze  członka do komisyi 
Szpitalnej, a to miedzy pp. Rydzow skim  a Sp ła - 
wińskim. Proszę pp. napisać kartkę na jednego 
członka.

Sekretarz poseł P f e i f f e r  (czy ta  z trybuny 
imienny spis p o s łó w , którzy oddają swe g łosy  do 
urny).

M a r s z a ł e k .  Teraz w ybór musi być usku­
tecznionym , bo to jest w ybór ściślejszy. Dla spó­
źnionej godziny skończym y dziś nasze obrady.

Jutrzejsze posiedzenie odbędzie się o god z i­
nie 11. Na porządku dziennym będzie (c z y ta ) :

1. Sprawdzanie wyborów .

2. W nioski W ydziału  krajow ego o p rzyzw o­
lenia na pobór myta.

3. W nioski W ydziału  krajow ego o podw yż­
szenie dodatków gminnych.

4. Sprawozdanie komisyi o statucie dla mia­
sta L w ow a.

Posiedzenie zamknięte.

(K on iec  posiedzenia o godzinie 3/4 na 3 po 
południu).


